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Blogostan_01 jest wyborem wierszy Michała Zabłockiego,
publikowanych w latach 2007-2009 na blogu poetyckim

„Przerzutka na wiersz". Starałam się wybrać wiersze
najciekawsze i najważniejsze, które pokazują autora jako

świetnego poetę, obdarzonego dużą wrażliwością, intuicją
i skłaniającego się ku podejmowaniu tematów ostatecznych.

Poezja Michała Zabłockiego jest ciepła, życzliwa ludziom
i światu - to poezja, „która nie odpycha, ale przytula".

Myślę, że tytułowy blogostan, obok wszelkich możliwych
interpretacji, da się także czytać jako synonim

zdystansowanej czułości - do tego, co jest, co było,
a przede wszystkim tego, co jeszcze nadejdzie.

Z posłowio Gabrieli Matuszek


